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Bartosz Kizierawski w barwach Delfina 

W �P�o�l�a�D�c�u� jak w domu 
Rozmowa z Bartoszem Kizierowskim, jednym 

z najlepszych polskich �p�B�y�w�a�k�ó�w�,� obecnie zawodnikiem 
LZS Delfin �P�o�B�a�n�i�e�c� 

Podczas ostatnich Mi­
strzostw Polski bezapelacyjnie 
�w�y�g�r�a�B� pan trzy konkurencje. 
�C�h�o�d�z��� jednak �s�B�u�c�h�y�,� �|�e� nie bar­
dzo jest pan zadowolony z �w�y�s�t���­
pu. Czy to prawda? 

- Faktycznie, �c�z�u�j��� pewien 
niedosyt. �M�o�g�B�o� �b�y��� �t�r�o�c�h��� le­
I?iej, ale minimum na Mistrzostwa 
Swiata w �j�a�p�o�D�s�k�i�e�j� Fukuoce zo­
�s�t�a�B�o� �o�s�i���g�n�i���t�e�.� I to jest powód 
do zadowolenia. 

Od niedawna broni pan 
barw Delfina �P�o�B�a�n�i�e�c�.� �P�o�n�o��� 
z poprzednim klubem, �F�o�l�o�n�i��� 
Warszawa, �r�o�z�s�t�a�w�a�B� �s�i��� pan 
w niezbyt �m�i�B�e�j� atmosferze? 

- �P�o�l�o�n�i��� �r�e�p�r�e�z�e�n�t�o�w�a�B�e�m� 

przez �c�z�t�e�r�n�a�[�c�i�e� lat, �b�y�B� to mój 
pierwszy klub, �t�r�o�c�h��� sukcesów 
tam �m�i�a�B�e�m�.� �R�o�z�s�t�a�l�i�[�m�y� �s�i��� 

w niesmaku, ale �m�y�[�l�� �,� �|�e� gene­
ralnie milo �b���d��� �w�s�p�o�m�i�n�a�B� lata 
�s�p���d�z�o�n�e� w Polonii. 

�K�o�D�c�z�y� pan studia na pre­
�s�t�i�|�o�w�y�m� uniwersytecie w Berke­
ley. Doskonale zna pan zatem wa­
runki do uprawiania �p�B�y�w�a�n�i�a� 
w Stanach Zjednoczonych. �M�o�|�­
na je w �j�a�k�i�[� sposób �p�o�r�ó�w�n�a��� 

do tego, co mamy w Polsce? 
- �J�e�[�l�i� chodzi tylko o base­

ny, czy warunki fizyczne to �m�o�g��� 
�p�o�w�i�e�d�z�i�e���,� �|�e� �s��� one bardzo po­
dobne. Nie ma �j�a�k�i�c�h�[� wielkich 
�r�ó�|�n�i�c�.� �S��� natomiast �r�ó�|�n�i�c�e� w 
prowadzeniu �z�a�j�����,� odnowach 
biologicznych, wreszcie systemie 
stypendialnym. W kraju mamy 
wielu uzdolnionych �m�B�o�d�y�c�h� �p�B�y�­
waków, którzy �z�n�i�k�a�j���,� bo nie ma 
�p�i�e�n�i���d�z�y� na to, by �s�i��� rozwijali. 
To jest ogromnym mankamentem. 

�P�r�a�c�o�w�a�B� pan �d�B�u�g�o� ze zna­
komitym szkoleniowcem, jakim 
jest Mik e Bottom. Jak �u�k�B�a�d�a� �s�i��� 
�w�s�p�ó�B�p�r�a�c�a�?� 

- Jest to fachowiec "pierw­
szej wody". Bardzo �s�i��� �c�i�e�s�z��� ze 
�w�s�p�ó�B�p�r�a�c�y� z nim. On potrafi �b�y��� 
nie tylko szkoleniowcem, ale i do­
�s�k�o�n�a�B�y�m� opiekunem. Wielo­
krotnie �p�o�m�a�g�a�B� mi na co �d�z�i�e�D�.� 
�D�z�i���k�i� niemu wiele w �|�y�c�i�u� zdo­
�b�y�B�e�m�.� 

University of Berkeley ma 
bardzo �m�o�c�n��� �s�e�k�c�j��� �p�B�y�w�a�n�i�a�.� 
Trenuje pan sam, czy z kolegami 
studentami? 

- �T�r�e�n�u�j��� w grupie razem 
z kilkoma �[�w�i�e�t�n�y�m�i� �p�B�y�w�a�k�a�m�i�.� 
Grupa jest niesamowicie mocna, 
konkurencja przeogromna, ale to 
dobrze, �g�d�y�|� �p�o�d�p�a�t�r�u�j���c� rywali 
uczymy �s�i��� od siebie. Z pierwszej 
uniwersyteckiej �"�p�i���t�k�i�"� na olim­
piadzie w Sydney �b�y�B�o� nas 
trzech. To o �c�z�y�m�[� �[�w�i�a�d�c�z�y�.� Po­
nadto �[�c�i�g�a�m� �s�i��� z tymi samymi 
�l�u�d�z�m�i� na treningach, z którymi 
�b���d��� �s�i��� �[�c�i�g�a�B� na �n�a�j�w�a�|�n�i�e�j�­
szych zawodach. Jest to rzecz, 
której by mi w Polsce brakowa­
�B�o�.� 

Co pan planuje, zostaje pan 
w Stanach, czy wraca do Polski? 

- Odpowiem tak - �u�c�z�e�l�n�i��� 
�j�u�|� �s�k�o�D�c�z�y�B�e�m�.� W Berkeley �b�y�B�a� 
wielka gala, ale dyplom �d�o�s�t�a�n��� 
dopiero w grudniu. A �p�B�y�w�a�n�i�e�?� 
W dalszym �c�i���g�u� �c�h�c�i�a�B�b�y�m� pozo­
�s�t�a��� z tym samym trenerem. My­
�[�l���,� �|�e� z �p�o�m�o�c��� Folskiego �Z�w�i���z�­
ku �P�B�y�w�a�c�k�i�e�g�o� i Elektrowni Po­
�B�a�n�i�e�c� uda mi �s�i��� to �z�a�B�a�t�w�i���.� Do 
tej pory �m�i�a�B�e�m� stypendium 

z uczelni, ale �j��� �k�o�D�c�z��� i teraz �b���­
dzie �z�a�l�e�|�a�B�o� bardzo wiele od 
mojego sponsora. 

Czy jest pan z niego zado­
wolony? 

- �O�c�z�y�w�i�[�c�i�e �,� do tej pory ni­
kogo nie �r�r�r�i�a�B�e�m�,� a teraz mam 
�E�l�e�k�t�r�o�w�n�i��� �P�o�B�a�n�i�e�c�.� Nie jest to 
na pewno stuprocentowo wystar­
�c�z�a�j���c�e�,� ale niezwykle pomocne 
w kontynuowaniu kariery. W dal­
szym �c�i���g�u� �b���d��� jeszcze �c�z�e�g�o�[� 
�s�z�u�k�a�B�,� ale bardzo �s�i��� �c�i�e�s�z���,� �|�e� 
teraz �z�n�a�l�a�z�B� �s�i��� sponsor, �w�B�a�[�n�i�e� 
�w�P�o�B�a�D�c�u �.� 

Jakby pan �o�c�e�n�i�B� tutejsze 
warunki, podoba �s�i��� miasto? 

- Sam basen na pewno jest 
�d�u�|�o� �B�a�d�n�i�e�j�s�z�y� �n�i�|� w Warszawie, 
a �z�o�s�t�a�B� zbudowany chyba zaraz 
po wojnie. A tutejsze warunki �s��� 
�d�u�|�o� lepsze, jak na razie same 
plusy. 

Czy �w�i���|�e� pan �j�a�k�i�e�[� �d�B�u�|�­
sze plany z �P�o�B�a�D�c�e�m�?� 

- Kontrakt na razie �z�o�s�t�a�B� 
podpisany na jeden rok. Mam na­
�d�z�i�e�j���,� �|�e� po �u�p�B�y�w�i�e� tego czasu 
obie strony �b���d��� zainteresowane 
�d�a�l�s�z��� �w�s�p�ó�B�p�r�a�c���.� Bardzo mi �s�i��� 
tutaj podoba. �C�i�e�s�z��� �s�i��� z �m�i�B�e�g�o� 
powitania. �W�i�d�a�� �,� �|�e� ludzie z en­
tuzjazmem �p�o�d�c�h�o�d�z��� do �c�a�B�e�j� 
sprawy, czego mi bardzo brako-. 
�w�a�B�o� w Warszawie. Jestem w Po­
�B�a�D�c�u� dopiero jeden �d�z�i�e�D�,� a czu­
�j��� �s�i��� jak w domu. Co tu ukry­
�w�a���?� Nie jestem przyzwyczajo­
ny do tego, bo w Polonii jest �m�a�B�e� 

zainteresowanie �p�B�y�w�a�n�i�e�m�.� A 
tutaj te wszystkie autografy i �z�a�j���­
cia, to jest �[�w�i�e�t�n�a� sprawa. Jest 
to �t�e�|� �j�a�k�a�[� motywacja do dalszej 
pracy. �W�i�d�a���,� �|�e� to �k�t�o�[� docenia 
i �k�o�g�o�[� to cieszy oraz bawi. Nie 
jest to dla mnie �j�a�k�i�e�[� utrudnie­
nie, ba, �z�u�p�e�B�n�i�e� przeciwnie -spra­
wia �s�a�t�y�s�f�a�k�c�j���.� A zorganizowa­
nie ogniska na �m�o�j��� �c�z�e�[��� prze-

�r�o�s�B�o� �z�u�p�e�B�n�i�e� moje oczekiwa­
nia. �M�y�[�l�a�B�e�m�,� �|�e� �p�r�z�y�j�a�d��� na za­
wody, �p�ó�z�n�i�e�j� �j�a�k�i�e�[� �u�[�c�i�s�k�i� pre­
zesów, skromne �p�o�d�z�i���k�o�w�a�n�i�a� i 
�w�r�ó�c��� do domu. Jestem bardzo 
milo zaskoczony. Jest fantastycz­
nie. 

�A�|� szkoda �w�y�j�e�|�d�|�a��� z Po­
�B�a�D�c�a�,� �n�i�e�p�r�a�w�d�a�|�?� . 

- �T�~�k�i�e� j_est niestety, 
Zapewmam, ze �b���d��� chcial 
ko tu �w�r�ó�c�i���.� �~�r�z�y�j�a�d ��� 
Mistrzostwami S wiata a 
�s�j�a�d���.� �B���d��� wtedy w Polsce 
�B�o� dwu tygodni i �m�y�[�l�� �,� �|�e� 
ka dni zawita!'l'rdo �p�i���k �n�e�g�o� 
steczka. 

ARKADI USZ 

�D�z�i�[� w Bielinach zaczyna �s�i��� kolarski Eko Tour 

Kobiety �k�r���c��� 
�Z�a�p�a�l�i�B� i �w�y�g�r�a �B� 

�M�i���d�z�y�n�a�r�o�d�o�w�y� 

�w�y�[�c�i�g� kolarski kobiet 
Eko Tour rozpoczyna 
�s�i��� �d�z�i�[� w Bielinach. 

W imprezie �w�e�z�m��� �u�d�z�i�a�B� 
ekipy narodowe z siedmiu �p�a�D�s�t�w�,� 
w tym trzy grupy zawodowe: Team 
Lolland Falster z Danii, Equipe 
Nuernberger z Niemiec i Farm 
�F�D�t�e�s� Hartol z Holandii. 

Eko Tour rozgrywany jest 
po raz czwarty. To jedyna etapowa 
impreza w Polsce, wpisana w �[�w�i�a�­
towy kalendan imprez �M�i���d�z�y�n�a�­
rodowej Unii Kolarskiej (UCI). 

�W�y�[�c�i�g� �s�k�B�a�d�a� �s�i��� z S etapów. 
�~�i�e�r�w�s�z�y� �o�d�b���d�z�i�e� �s�i��� w Górach 
�S�w�i���t�o�k�r�z�y�s�k�i�c�h�,� natomiast pozo­
�s�t�a�B�e� �s��� �p�B�a�s�k�i�e�.� Startuje 98 zawod­
niczek, a z numerem l pojedzie przy­
�g�o�t�o�w�u�j���c�a� �s�i��� do Giro d' Italia i Tour 
de France �B�o�g�u�m�i�B�a� Matusiak. 

Obok niej �p�o�j�a�d��� �t�a�k�|�e�:� spe­
�c�j�a�l�i�z�u�j���c�a� �s�i��� w kolarstwie gór­
skim, �b�y�B�a� wicemistrzyni �[�w�i�a�t�a� 
juniorek Anna Szafraniec i Moni­
ka Tyburska. 

Zawodniczki �u�c�z�e�s�t�n�i�c�z���c�e� 
w �w�y�[�c�i�g�u� Eko Tour �p�r�z�e�j�a�d��� w �c�i���-

gu czterech dni 361 km. �N�a�j�d�l�u�|�­
szy �b���d�z�i�e� ostatni etap z Kleszczo­
wadoTomaszowaMaz. (107 km). 

Start do dzisiejszego etapu 
usytuowany jest w Bielinach przed 
�U�r�z���d�e�m� Gminy. Kolarki �p�o�j�a�d��� 
przez Krajno, �S�B�u�p�i��� �N�o�w���,� Barto­
szowiny, ponownie Bieliny, Bodzen­
tyn, �z�a�[� meta �b���d�z�i�e� w Nowej �S�B�u�p�i�.� 
�F�o�c�z���t�e�k� rywalizacji o godz. 16. 

�S���d�z�i��� �g�B�ó�w�n�y�m� imprezy jest 
. kielczanin Józef Sobura. 

Program �w�y�[�c�i�g�u�:� 
31 maja, l etap: Bieliny - Nowa 

�S�B�u�p�i�a� (81 km) 
l czerwca, 2 etap: Tomaszów Ma­

zowiecki �-�A�o�w�i�c�z� (90 km) 
2 czerwca, 3 etap: Opoczno 

-Opoczno (60 km) 
2 czerwca, 4 etap: jazda indywidu­

alna na czas Opoczno (23 km) 
3 czerwca, 5 etap: Kleszczów-Toma­

szówMazowiecki (107km). (sts) 

Na basenie Delfina 
w �P�o�B�a�D�c�u� �o�d�b�y�B� �s�i��� 

. Mityng Nadziei Olimpij­
skich Ateny 2004. 

�G�w�i�a�z�d��� mityngu �b�y�B� zawod­
nik Ludowego Klubu Sportowe­
go Delfin, Bartosz Kizierowski. To 
�w�B�a�[�n�i�e� on �o�t�w�o�r�z�y�B� �i�m�p�r�e�z���,� za­
�p�a�l�a�j���c� znicz. Na �u�r�o�c�z�y�s�t�o�[�c�i� 
otwarcia niityngu �z�o�s�t�a�B�a� mu �w�r���­
czona legitymacja �c�z�B�o�n�k�a� klubu 
z nr 50. �~�ó�w�n�i�e�|� od przewodni­
�c�z���c�e�g�o� �S�w�i���t�o�k�r�z�y�s�k�i�e�g�o� Zrze­
szenia LZS-ów, Tadeusza Barto­
sa, �o�t�r�z�y�m�a�B� �p�a�m�i���t�k�o�w��� statuet­
�k��� za zdobycie trzech �z�B�o�t�y�c�h� me­
dali. 

Bartosz Kizierowski �t�a�k�|�e� 
�p�r�z�y�g�o�t�o�w�a�B� prezent dla �z�a�r�z���d�u� 
swego nowego klubu, �b�y�B� nim je­
den ze �z�B�o�t�y�c�h� medali, które zdo­
�b�y�B� w ostatni weekend w Warsza­
wie. - �C�h�c�i�a�B�b�y�m� bardzo serdecz­
nie �p�o�d�z�i���k�o�w�a��� wszystkim, za­
�r�z���d�o�w�i� klubu jak �r�ó�w�n�i�e�|� Elek­
trowni �P�o�B�a�n�i�e�c� za tak �m�i�B�e� przy­
�j���c�i�e�.� �C�i�e�s�z��� �s�i�� �,� �|�e� �s��� tu ludzie, 
którzy �d�o�c�e�n�i�a�j��� to, co �r�o�b�i���- mó­
�w�i�B� wzruszony Bartosz Kizierow­

"_...,.._.,."' ski. 

�B�o�g�u�m�i�B�a� Malusiak (z prawej) na mecie w Bielinach podczas �u�b�i�e�g�B�o�m�C�l�i�l�e�g�o� �w�y�[�c�i�g�u� 

W zawodach �s�t�a�r�t�o�w�a�B�o� oko­
�B�o� stu zawodników i zawodniczek. 
Na mityngu oprócz zawodników 
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achawice odpuściły? 

icom wstęp wzbroniony 
Wczoraj rozegrane zostały 
dwa mecze p6Hinalu 
Pucharu Polski na 

okręgu. 

Na wczorajszym posiedze­
niu Zarząd Związku Pilłi 
Ręcznej w Polsce odrzucił 
wniosek Kolegium Ligi o 

rozgrywek męskiej 

systemu rozgrywek 
bów z serii A i B l 

2 ligi. Nieoficjalnie wie­
propozycją rozszerzenia 

do 14 drużyny wyszli 
z~e~adowanego KiA 
Łódź. Zarząd nie przy­
Kolegium Ligi, ponie­
on za późno a według 

ZPRP zmianę rozgrywek 
przeprowadzić z wyprze­
J~dnego sezonu. W eks­
pilkarzy ręcznych nadal 

. 12 drużyn. 
w~zoraJszym posiedzeniu 
me wziął udziału prezes 

poseł z Łodzi. 
zarządu głosując 

reorganizacji postąpili 
Bo co_ byłoby, gdyby w 
~ezo~e z ligi miała spaść 

kie~eckich drużyn? Pew­
~Ilna reprezentacja w 

sprawiłaby, że ligę 
by do 16 drużyn. 1 

bo inne kluby też 
sympatyków w S ej-

(sts) 

· niędzy na bilety, poza tym tuż po · 
wyjściu z autokaru zaczęli rzucać 
kamieniami. Nie wpuściliśmy ich, 
dobrze, po ćo nam jakaś zadyma­
mówił jeden z porządkowych. Za­
iste, ciekawe podejście do spra­
wy ... 

Zbulwersowany takim zacho­
waniem organizatorów był wice­
prezes Pogoni Leszek Wrona. -Jak 
można tak postępować? Przecież 
mecze są dla kibiców. W Staszo­
wie, podczas spotkania ligowego 
wpuściliśmy szałikowców kielec­
kich za darmo. 

Ale to nie koniec emocji za­
kulisowych. Oto w przerwie me­
czu jeden z obserwatorów Świę­
tokrzyskiego Związku Piłki Noż­
nej, wyraźnie "zmęczony'' opowia­
dał rzeczy, od których włos jeży 
się na głowie (powrócimy do te­
matu jutro). 

Korona zagrała kompromitu­
jąco słabo. Czesław Palik sporo 
"gdybał" na konferencji prasowej, 
ale podobnie jak piłkarze niczego 
nowego nie powiedział. Zupełnie 
inaczej zaprezentował się Marek 
Gniady, podobnie zresztą jak jego 
zespół. Gniady stwierdził o "pro­
fesjonalnym podejściu swoich gra­
czy do futbolu". -Wygraliśmy dziś, 
będziemy chcieli wygrać w lidze -
zapowiadał szkoleniowiec Staszo­
wa. Nie powinno to być dla Pogo­
ni problemem, wszak wczoraj go­
ście przewyższali rywali o dwie kla­
sy a sam tylko Iwanicki mógł strze­
lić 5-6 goli. 

Dodajmy, że Korona nie wy­
korzystała w tym meczu dwóch 
rzutów karnych - w l min Gil, w 
53 min Fabianowski. 

Czarni Połaniec- Star Stara­
chowice 2:0 (2:0). Kamiński 14, 
Rozmus 39. S edziował Łodej (Bu­
kowa) . Widzów200. 

Czarni: Grodecki (63 Sipo­
wicz) -Chudy, Stochla, Dobrasie­
wicz, Mikoda - Staniek, Dudek 
(69 Wiszniewski), Rozmus (78 

·Maruszewski), Szafran - G. Ka­
miński (65 Kiciński), Gielarek. 

Star: P. Kamiński - Cieciura, 
Sobieraj (75 Stępień), Karwacki­
Bracik (81 Legut), Lipiński, Jasz-

Na "indiański czas" w Kazimierzy 

tal, Sejdzińki, Maj - Kotwa (71 
Góra), Tchurz (62 Jędryka). 

Gospodarze wygrali zasłużenie. 
Star tak na dobrą sprawę tylko w 
początkowych fragmentach próbo­
wał narzucić swój styl. W 14 minucie 
Dudek przejął piłkę w środkowej 
strefie, zagrał do Rozmusa. Ten po­
dał prostopadle do G. Kamińskiego, 
który pokonał P. Kamińskiego. Dru­
gi gol Rozmusa był jednym z najład­
niejszych jakie oglądali tej wiosny 
połanieccy kibice. Pornocnik Czar­
nych przymierzył idealnie z 20 me­
trów i piłka wylądowała w okienku. 

Po zmianie stron na murawie 
nie działo się nic ciekawego. 

MACIEJ CENDER 

lysica się broni 

IV liga 

Wczoraj zaległości 
odrabiali piltarze IV ligi i 
ligi okręgowej. 

Łysica Bodzentyn - Sparta 
Owikozy 1:0 (1:0). 

Bramka: Jarosmski 38, Sę­
dziował Adamski (Kielce). Zółte 
kartki: Hajdenrajch- Błąsiak, Ozi­
mek. Widzów 250. 

Łysica: Palka - Kręcisz, Ję­
drzejewski, Szczurek - Jańczyk, 
Myszyński (40 Mazur) , T. Duleba, 
Bieniek - Hajdenrajch (77 Waw­
rzycki), Jarosiński, Pindral (56 R. 
Duleba). 

Sparta: Rogoziński - Błasiak 
(73 Krakowiak), Kruk, Woźniak (76 
Łukawski), Ozirpek- Kodyra, Ul ok, 
Ciach, Szmuc- Zurek, Mazur. 

- Choć grały ze sobą drużyny 
z dolnych regionów tabeli mecz 
mógł się podobać. Obie drużyny 
atakowały ostro stwarzając wiele 
sytuacji podbramkowych. Wygra­
liśmy, bo mieliśmy więcej szczęścia 
- powiedział nam kierownik bo­
dzentyńskiej drużyny Stanisław 
Szczurek. 

Przegrana postawiłaby go­
spodarzy w bardzo trudnej sytu-

acji. Podopieczni Andrzeja Ka­
czewskiego atakowali od pierw­
szych minut, ale goście bronili się 
mądrze wyprowadzając groźne 
kontry. Przewaga Łysicy znalazła 
odzwierciedlenie w 38 minucie. 
Jarosiński najpierw ograł obroń­
cę Sparty a po chwili w sytuacji 
sam na sam strzelił precyzyjnie tuż 
przy słupku nie dając szans Rogo­
zińskiemu . 

W drugiej części przewagę 
miała Sparta lecz dobrze grająca 
defensywa Bodzentyna nie dała się 
zaskoczyć. 

1.Star 
2. Nida 
3. Spartakus 
4. Hetman 
5. Naprzód 
6. Jezierski 
7. Alit 
B.Nowiny 
9. Granat 
10. Wisła 
11. Czarni 
12. Piast 
13.Sparta 
14. Końskie 
15.lysica 
16. Orlęta 
17. Rudki 
18. Cukrownik 

29 66 71-15 
29 63 48-23 
29 58 4 7-2 3 
29 57 56-21 
29 54 49-2 7 
29 53 47-29 
29 48 45-22 
29 46 35-28 
29 42 40-40 
29 35 29-2 9 
29 35 43-4 o 
29 31 2 6-3 9 
29 29 36-55 
29 27 26-50 
29 27 25-63 
29 26 32-50 
29 20 27-52 
29 - 7 15-86 

V liga 
Sparta Kazimierza Wielka -

PartyzantWiodzisław 3:1 (3:0). 
Bramki GościDiak 9, Klim­

czyk 23, Byrski 26 - Uramowski 
49. Sędziował Chatys (Kielce). 
Widzów 300. 

Sparta : Baran - Świątek, 
Sendor, Prokop, Kwiecień - Mi­
chalski, Byrski (10 Kupiszew­
ski), Sawera (46 Sodo) , Brociek 
(46 Marzec) - Klimczyk, Gości­
niak. 

Partyzant: J .Krupa - Witko­
wicz, Nowak, Łapot, Uramowski -
Ozga, Skrzekowski, Klamka, D. 
Adamski - Z . Krupa, Łebek. 

Spotkanie kończone było w 
półmroku, gdyż goście dojechali 
do Kazimierzy Wielkiej dopiero 
o 18.15. 

Pierwsza połowa należała do 
gospodarzy. W 9 minucie strzał 
Byrskiego dobił Gościniak . Na 
2:0 podwyższył po indywidualnej 
akcji Klimczyk. Trzeci gol to ko­
pia drugiego, z tą tylko różnicą, że 
jego autorem był Byrski. 

W drugiej połowie Partyzant 
ambitnie dążył do poprawy wyni­
ku, ale tylko Uramowskiemu uda­
ło się pokonać Barana. 

(mac) 

Z RÓŻNYCH AREN 

Mołdawianie 

w StrzelcU LM 
Dwóch reprezentantów 

mołdawskiej młodzieżówki 
przebywa na testach w Strzel­
cu LM. -Obaj mają po 17 laL 
Igor Pietrohiejew (197 cm 
wzrostu) gra na prawym roze­
grąniu, Władimir Łolło (193 
cm) jest rozgrywającym. 
Przez kilka dni będziemy im 
się pieczołowicie przyglądać. 
Kto wie, może zasilą nasz ze­
spół w nadchodzącym sezonie 
- powiedział nam trener Gien­
nadij Karnielin. 

Studenci na macie 
Aż 125 kobiet i męż­

czyzn wzięło udział w Akade­
mickich Mistrzostwach Kielc 
w judo. Najlepszym zawodni­
kiem został Michał Zelek z 
Wszechnicy Świętokrzyskiej , 
a najlepszą zawodniczką Pau­
lina Piskor z Wyższej Szkoły 
Handlowej . Drużynowo w ka­
tegoriach mężczyzn i kobiet 
wygrała Wyższa Szkoła Han­
dlowa. W poszczególnych ka­
tegońach wygrywali: ęo kg 
Andrzej Słotwiński (AS), 65 
kg Przemysław Narudziński 
(WSH)71 kg Artur Skuza 
(WSH), 78 kg Michał Zelek 
(WŚ), 86 kg Wojciech Topór 
(W S H) , 95 kg Mariusz Ziełiń­
ski ·(WSH),_p1us 95 kg Robert 
Wiejas (WS) mężczyźni oraz 
60 ,kg Agnieszka Armista 
(AS), 65 kg Paulina Piskor, 
plus 78 ~Dominika Adam­
czyk (AS). 

W reprezentacji juniorek 
Ewa Prokop z Kolporte­

ra Kielce oraz Anna Markie­
wicz ze Zdroju Busko ( obec­
nie SMS Gliwice) przebywa­
ją na zgrupowaniu kadry na­
rodowej juniorek w pił<:e ręcz­
nej. ZgrupowaniewZorach 
kończy się międzynarodowym 
turniejem. Wcześniej polskie 
juniorki rozegrały dwa mecze 
sparingowe ze Szwecją wygry­
wając 23:20 j 22:16. 

Z Miedzianej Góry 

do Orląt 
Ireneusz Pietrzykowski, 

Mariusz Ludwinek i Rafał 
Wrona, piłkarze Wichra Mie­
dziana Góra będą od najbliż­
szej kolejki graczami czwar­
toligowych Orląt Kielce 

(sts)(mac) 
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Już dawno 
powinienem 

zrezygnować ze sportu 
- mówi Adam Małysz 

Hughes straszy Polaków jasonem Koumasem 

Hazardziści stawiają n~ Wali 
w specjalnym wywiadzie 

dla SL" 
" 

Czytaj jutro! 

TEltli 

Lastras wygrał 11 etap 

Giro d'ltalia 
Hiszpan Pablo Lastras z grupy 
Ibanesto.com wygrał 11 etap 
wyścigu kolarskiego Giro d' Ita­
lia z BaJd do Goricy. Liderem wy­
ścigu jest w dalszym ciągu Włoch 
Dario Fńgo (Fassa Bortolo). 

Kolarze wracają 
Piotr Przydział, Marcin 

Gębka i Czech Ondrej Sosen­
ka, którzy nie zostali dopusz­
czeni do startu w Wyścigu Po­
koju z powodu podwyższone­
go hematokrytu, wracają na 
kolarskie trasy. Na wniosek 
dyrektora sportowego CCC 
Mat Andrzeja Sypytkowskie­
go cała trójka przeszła jeszcze 
dodatkowe badania w Lozan­
nie z użyciem nowej metody 
wykrywania dopingu krwi w 
próbkach moczu. Wszyscy 
mieli bematokryt w normach . 

. Puchar Konfederacji 

Zdaniem bukmacherów, 
faworytem sobotniego 
meczu Walia • Polska jest 
nasza reprezentacja. 

Jeśli ktoś chce zarobić na so­
botniej konfrontacji Walia - Polska, 
powinien typować zwycięstwo go­
spodarzy. W ofertach polskich 
i austriackich firm bukmacherskich 
za jedną złotówkę postawioną na 
Wygraną Walijczyków gracz otrzy­
ma ponad 3 złote. Ewentualny suk­
ces "biało-czerwonych" jest wyce­
niany znacznie niżej . Za zainwesto­
waną złotówkę grający zainkasuje 
zaledwie 2,15 zł. Bardziej od zwy­
cięstwa Polaków opłaca się posta­
wić na remis. Za zainwestowanego 
złotego , w przypadku podziału 
punktów na Millenium Stadium, 
będzie można otrzymać 2, 85 zł. 

Najmniej z bukmachersitich 
notowań robią sobie sami piłkarze. 
Przebywający w niemieckim Barg­
singhausen Polacy wylewają sjód­
me poty na treningach. Po zajęciach 
na boisku od razu przenoszą się do 
sali konferencyjnej , gdzie selekcjo­
ner Jerzy Engel zapoznaje ich z tak­
tyką na najbliższy mecz. Pozostały 
czas kadrowicze spędzają na anali­
zie zarejestrowanych na wideo po­
przednich spotkań eliminacyjnych. 
We wtorek monotonię zgrupowa­
nia przerwały wybory nowego ka­
pitana drużyny. Kontuzje uniemoż­
liwiły występ w Cardiff dotychczas 
pełniącym tę funkcję Tomaszowi 
Wałdachowi i Jackowi Zielińskie­
mu. Również, trzeci w kolejce po 
opaskę Piotr Swierczewski nie wy­
biegnie na murawę Mielleniurn Sta­
dium. Powód absencji- kara za żół­
te kartki. 

W tej sytuacji trzeba było 
dokonać wyboru nowego przy­
wódcy drużyny. Piłkarze już za­
stanawiali się na kogo będą gło­
sować, kiedy Jerzy Engel zasko­
czył ich informując , że obowiąz­
ki kapitana powierza mającemu 
na koncie największą liczbę wy­
stępów w reprezentacji - Andrze­
jowi Juskowiakowi. Gdyby selek­
cjoner jednak zdecydował, że 
mecz z Walią napastnik VfL Wol­
fsburg rozpocznie na ławce rezer­
wowych, wówczas na kapitań­
skim mostku stanie drugi pod 
względem gier w kadrze - Tomasz 
Iwan. W razie konieczności jego 
zmiennikiem będzie Tomasz Hajto. 

Kibiców z pewnością zainte­
resuje fakt, że "etatowy" kapitan 
polskiej kadry Tomasz Wałdoch 
przeszedł we wtorek w klinice 
w Sochurn operację kontuzjowa-

Francja pokonała Koreę 
Południową 5:0, a Australia 
wygrała z Meksykiem 2:0 w 
środowych meczach grupy A 
piłkarskiego turnieju o Pu­
char Konfederacji, rozgrywa­
nego w Korei Płd. i Japonii. Czy w Cardiff Emmanuel Olisadehe znów trafi do siatki rywala? 

Finał NHL 
W drugim meczu finałowym 
Pucharu Stanleya drużyna Co­
lorado Avałanche uległa we 
wtorek zespołowi New Jersey 
Devils l :2. W rywalizacji do 
czterech zwycięstw jest l: l . 

Puchar Polski piłkarek 

ręcznych 
NataAZSAWFGdańsk-Mon­
tex Lublin 23:29. Zgoda Biel­
szawice - Piotrkowia Piotr­
ków1i"ybunalski29:21. Do fi­
nałowej rozgrywki awansował 
Montex i Zgoda. (PAP) 

TE LE KIBIC 

EUROSPORT: 11.00 Tenis 
ziemny: Turniej French Open 
w Paryżu . 

DSF: 10.00 Piłka nożna : Pu­
char Konfederacji - Brazylia - Ka­
merun, 12.30 Piłka nożna : Puchar 
Konfederacji - Japonia - Kanada, 
0.15 NBA: finał konferencji. 

WIZJA SPORT: 2.00 NHL: 
Puchar Stanley'a- 2 mecz finału . 

Bez 
niespodzianek 

W Paryżu trwa turniej 
tenisowy Roland Garros 
(z pulą nagród 9,6-mln 
dol.}. 

Czterech setów potrzebował 
Rosjanin Jewgienij Kafielnikow 
(rozstawiony z nr 7) do wygrania 
meczu drugiej rundy wielkoszle­
mowego turnieju tenisowego Ro­
land Garros w Paryżu . Mistrz olim­
pijski z Sydney, Kafielnikow po­
konałw drugiej rundzie 7:6 (7-3) , 
3:6, 6:3, 7:6 (7-2) Amerykanina 
Cecila Harniita. O set krócej trwał 
pojedynek Argentyńczyka Agusti­
na Calleri z liderem rankingu teni­
sistów ATP "Entry System", Bra­
zylijczykiem Gustavo Kuertenern. 
Kuerten wygrał 6 :4 , 6 :4, 6:4. 
Z kolei Hiszpan Juan Carlos Fer­
rero - rozstawiony z numerem 
czwartym- pokonał tenisistę z RPA 
Marcosa Ondruskę 6:2, 6:2, 6:0. 

'JYmczasem Amerykańskie 
tenisistki, siostry Venus i Serena 
Williams oznajmiły, że nie wystą­
pią w rywalizacji deblistek. 

(eref) 

···~ IIEBLE, ME~LE ... MEBLE? MEB~E ! 
• 30 SYSTEMOW, 1000 ELEMENTOW 
l JUT W CZYM WYBIERAĆ l 
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SłoWoludu .JUŻ W PIĄTEK 
KOLE.JNY DODATEK 

e ST'RO.IE W IIA.IIIODNIEJUYCH KOLORACH 

e JAK ZROBIĆ IIIAKIJ.Ai DLA PAIIIIY IR.ODE.I 

e FRYZURY NA WYSTRZM.OWY WIECZóR 

e JAK USTRZEC SI~ PRZED CIRŻYBICĄ 
....... ... 

e KUCHNIA ,.PO GODZIIIACir: PIE 

CZEŃ W KOSZULCE l SZCZUNK SIIAioNY 
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e PROFESOR LEW STAROWICZ 
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